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z  .Wiednia d. 1 3 ,  Listopada. dnego s_I.utVii.'fnewżiefo. Dnia i-nytri % l  
n o w y m  m ę s t w e m  i sitami ziedii  oCzonemi

Trzydziesty C z w a r ty  n a d żm v e r .a m v  'dodatek i  u d e r z y l i ś m y  na w s p o m n i o n e  d w a  Zamk i,  
1d o - N r d .: -91. G a z e ty  W .r d e ih id e y . . I »kcya trwała od ś w i tu  do t r z e c i e y  po po *

T 1'udn'iu. —£■ Zamek, tą  P ie tra  po kilka razy  
Dziś' rano przybiegł tu Kuryerehi Pd- f. brany jutracon y, ai *nakooieć WoyśM nasze 

ruczhik S k a t  i p r z y w ió z ł  od Generała Alvi.11
Zif lia tępne. doniesienie,  d. 6 . >t. ńO- rano 
G e n e r a ł  .Bd&napcirie. .ąttakował  g o  w  p o z y c y i  
m i ęd z y  Bajjano i Fontenira, w o y s k a  na­
s ze pr z ez  , ; i V dzień natai-oży w i e  attakuią-,  
c e g o  nieprzyjaciela,  mężn ie  odparły . i w p o ­
z y c y i  s w o i e y  Utr zymał y się,. Noc przerwała 
b i t w ę .

T rzydziesty  piąty nadziuyczdyny 'dodatek do g 
l\vu: ę r  Gazety Wiedniskiey dnia 14 L isto ­
pada .Ra % 
many d. &•

Generała Davidowich dato- 
t. w. z  Trenie-.

Kidy się zatrudniano r ozbi ci em most u 
na r zece F tśih  p o w y ż e y  Trenie, i przepra­
w i e n i e m  tia fanite str onę w o y s k  potrze bn ych,

r o z j ą t r z o n e  p r z e ż  z a ci ę t y  i n ies ł ychany o p o f  
nieprzyiacieltf ,  o t r z y m a ł y  z w y c i ę s t w o  i  z a ­
brały w ą w ó z  z  5. Armatami- i 8- w o z a m i  
ammuriicyinemi- Strata hi ep rż y« »d eU w ż a -  
bitycii 2.000 ludzi a w  n i ę w o i ę  zabrany cif. 
iooó, Grut tiabitiodich zA iite i e  ten k r wa  w y  

■ ;..ń i osiniepic-ne' w  rnsn *ż 'tyłu t r ud ni ,ś c u-  
tni i m ę s t w e m  k o r z y ś c i ,  k o s z t o w a ł y  na : v
zabity cii 1 n ui io uy cu  400. ludzi'. Da ie  pt ityoi  
p o ch w a ł y  Grłom X c i i i  R e u f i  S p o r k , i  «.t«- 
saiiick — ' i ‘r z y  k ońc u d -i,, si, ż e  wł aśni e 
odbiera r apport  o w e y ś c i u  A w a n g a r d y  tta- 
S z e y  do K o vered o ,  o posuriięcin się patr o­
l ó w  aż  ÓO A la  cofaniu się o eprzyiaciela,  i ż e  
w y s i a ł  także patrole ku f  a ta s tic d  V a la r s a ;  
F a ld a g u a  & t  dla uczyni eni a dy w e r s y i  i o -  

śtabiehia sił  nie pr z yj a ci e ls ki c h dt ol ąćy ćh nai
Generał Lóudeek przedarł  się t y m c z a s e m  do \ p r z e c i w  k o r p u s o w i  Generała A lvm zy.
M ori —o- Ro przeyśr i u.  Etsch  Generał  Ocskay | ... . . . .  *
2 • ; rdnią St rażą  stanął'  pod Ravazdne, Grat Trzydziesty szósty nadzw yczajny dodatek 
Pnckaffoiejch posunął  się ku Ćagliano, a Pod • | do N r :  91. Gazety Wledeńsktey d. 13 L isto : 
p u ł k o w n i k  Seulen ku R overedo,-»-  Ni epr zy -  | ■ _ . r_
iaciei  s t - ma ws zy  w  w ą w o z a c h  przy'  Ćagliano | , 0  ż a s z ł e y  na d. 6  pod Bajjano  i F ok-
i  o k o p a w s z y  się pod Zamkami  Ba,Jjauo i la l ienwą de c yd ui ąć e y bi twi e,  nadesłał General  
R w o  a, bronił  się z  taką za ci ętośc ią ,  ż e  ki lka i A lp iH ż y  obsze.rriieyszy rapport następny.* ;d« 
a t ta ko w  n aszy ch d. 6 .  p r z y p u s z c z o n y c h ,  za- J 5. r«thd odebral iśmy ż e  ^ ś z y ś t k i ć ł i  śtrbtf

$
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p e w n ą  w i ad o m oś ć ,  ' że Grat Bnonaparte ści ą­
g n ą w s z y  si fy s w o i e  z  Legnago, Ferrary, 
Werony Moniebetlo'.z c z ęś c i ą  n a w e t  artyi ie-  
r y i  s ł u ż ą c e y  do oblężenia,  z g r o m a d z a  się w 
t r z e c h  d y w i z y a c h  pod Ficeuza. Z a c z ę ł o  się 
r e k o g n o s k o w a n i e  i z n a l e ź l i ś m y  A r m i ą  i eg o 
\v tr z ec h  l iniach u s z y k o w a n ą ,  mi mo tego 
i e d n a k  u m y ś l i l i śm y  c z e k ać  na męprzyi aci el a.  
D. 6 . do g o d z i n y  s i od m ey  rano ■w s z y s t k o  
b yło  w  s p o k o y n o ś c i ,  l e c z  wkro' tce po ty m 
n i e p r z y i a c i e l  u d e r z y ł  p r z y  Fonteniua na 
A w a n g a r d ę  nasZą, ‘ k o me n de r ow an ą  prze® 
Generał a Frouera, o c z y m  gdy. p rz ysz ł a  w i a ­
dom ość do Baliano. w y s ł a n o  natychmiast 
k i l ka  b at a l i on ó w do Lenova.a i e d e n  do' Maro- 
.sdica dla o s k r z y d l e n i a  g o ,  l e c z  z a l e dw o 
w s p o m n i o n e - w o y s k a  stanęły w  Lenom , w n e t  
n i e p r z y i a c i e l  z  z w y k ł ą  s w o i ą  n a t a r c z y w o ­
ścią  i w i e l k ą  si łą u d e r z y ł  na n i e . Leno- 

■ va  z  z n a c z n ą  o b u d w u  stroń stratą d w ar a z y  
było  w z i ę t e  i d w a r a z y  stracone.  - n -  Gd y 

- iednak W o y s k a  nasze w  k r w a w y m  t y m  i 
z a w s z e  o d n aw i an ym  attaku w i e l e  ucierpia­
ł y ,  musiały z a t y m  c o f ną ć  się d o  p ie r ws zy c h 
s ta n o w i s k ,  t o  i f ś t  od Sette Communi .przez  
M arosdica  z a  • Lenoua do F u n t a - " -  L i ma  ta 
p o  ki lka r azy,  l ed w ie  z e  n i e b y ł a  przełamana 
o d  silnie naci eraj ącego nieprzyiaciela,  ku 
w i e c z o r o w i  iednak s z c z ę ś c i e  bardziey nam 
s p rz y ja ło ,  odparl i śmy nieprzyiaciela,  i w  po  ̂
z y c y a c h  n aszy ch utr z ym al i śm y się. Grai 
A lv ’nzy  w y z n a i e  z  żalem,  ż e  strata nasza w  
z a b i t y c h  i r an ny ch w y n o s i  do z oo od ud zi .  
W  n i e w o l ę  mała l iczba poddała się,  co d o w o ­
dzi ,  ź e  w o y s k a  w  p o rz ą d k u  z a c h o w a ł y  się. 
Strata n iepr zyi ac iel a w y n o s i  w i ę e e y  iafe
4.000 ludzi .  O  l iczbi e w z i ę t y c h  w  n i e w o l ą ,
n ie m o ż n a  i^szcsep rlokłarlney WiadofllO
ści Grł Francuzki V A m ip  c iężko  raniony 
Z kilku inneroi Officerami wpadł w  ręce na­
sze. W  nocy po bitwie szy k o w an o  W oy-  
ska i czyn ion o p r z y g  "fowania do attaku, k tó ­
ry miał bydź iutro. 'A.e dowiedziano się, ze 
nieprzyiaciel cofnął d ę .  0  godzinie w ięc  
p ierw szey  po południu w o y s k o  z  Baflano i 
Fonteniua ruszyło  W ieczorem  stanęło
obozem przy .Scardarello. Dnia 8- 
Grat A\vm zy  z  Dy wizyami Generałów Pro 
vera 1 ąuosdanowich w  trzech Kolumnach 
udał się za nieptzyiacielem ku Ficenza, kto 
r y  stamtąd cofnął się był do Montebeilo.

D. 9, rano Gener ał  A luinzy  miał atta 
k o w a e  nieprzyiaciel a w  t y m  s ta n o w i s k u  1 
t y m  k o ńc e m po s ta wi ł  Grła Hohenzollern 
z  przednią strażą p r z y  A ltauilla ,  a Ar mi ą  
na  dro dze  k u  Weronie.

z  Londynu  g. .Listopada, z  Gazety Ham- 
burskiey Nr: 186.

W cz o ray  rano p rzy sz ły  zn o w u  Depe­
sze z  Korsyki od Admirała §er v is , Dnia 30. 
W rześnia, w s z e lk ie  p rzygotow an ia  p o c z y ­
n i o n e  b y ł y , -do opuszczenia tey w y sp y ,  r Jo­
ta woienna z  17 O k r ę t ó w  Ur no wy c h,  prócz 
fregat pod Admirałem gferyis, która przed 
T ulon em  krążyła, konw ojow ała  Transpor­
t o w ą  i kupiecką f lo tę  z  Korsyki do Gibral­
taru a ifiden ty lk o  okręt Angiel: od 32. 
A r m a t  tam został. O krgt Hope z  depeszamb

w id z ia ł  Hiszpańską f lo tę  z  17. P k r ę to w  
: l in iow ych złożon ą i znaczną liczbę fregat 

kolo Cartagena, do ktoręy ieszcze innych 7  
lin iow ych O krętów  miało się przy-.ączyd. 
Domyślaią się, że się ona z łą czy  z francuz* 
ką Eskadrą w  Talonie. ktoTa prawie rów nie 
•iest mocna. D. 18- Paździer: Admirał Mann 
stal z 7 Okrętami liniowemi i 30 Kupieckie* 
mi statkami przed Gibraltarem, gdzie w s z e l­
kie d ysp o zycye  poczyniono do odparcia at­
taku Hiszpanów. Maurowie i z y d z i  miasto 
opuścili, a mieszkań :y Angielscy .Stali obo­
zem przy E u ro p a -fom t. Niezmierna liczba 
Kanonierskieh statków  Hiszpańskich stała w  
Cnbretta Point, gdzie się w iele  innych Okrę» 
to w  zgromadzało.

z  Paryża  .9. Listopada z  Gazety B as Rhin. 
Nro  92. 

W ypis Listu  Generała Moreau 12. Brumai-  
re (  2. Liftopad£ )

Poruczyłem  Generałowi D esaix  obronę 
Kehl. D oniosę jutro  p jzez Kuryera .0 fzesses- 
gułach nafzey pejzyofi. T u  właśnie jeft 
mieyścę oddania pocn«vały Generałowi 0L1- 
rescoi, na ktdrą zasługuie przez fw oie  fpra- 
w ow anie fię w  czasie* tey haropanij.’  nie 
tylko  pokazał fię 0 % e r e m  geniufz rnaią- 
ęym* ale dobrym. # e d z e m , pełnym odw a­
gi i poczciw ości.  Qbńty w  w ynaydow aniu  
fp osob ow , i korzyftahia z  nich ile b y cz  
maże n a y w ię c e y   podpisano: Moreau.

z  Paryża  9* Listopada z  Gezety B eri: N . 140. 

IŚada 500 zamieniła fię w czora  w  De* 
putacyą Generalną,  (iła przeczytatlia 1 
ktatu pokoiu, zaw artego między Francyą i
Xigciem Parmy.

i  Lifty z  B rsst pod datą H .  Brumaire 
(  r. Liftopada) d on oiżą ,  że n a y z y w ie y  
pracuią koło uzbroienia E lk y d y .  ( ' H e l e  
o k rę to w  lin iow ych  zupełnie j , ( t w e - ; w i r o ­
wanych. «Viee Admirał V'Uaret ,§oy use bę­
dzie kommenderował tą elkardą, w  p iz y -  
padku jeźliby  wyfeła  na morze me b,?cąe 
w zm ocnioną przez jaki oddział elkardy Hi- 
fzpańlkiey.

Minifter W oienny , odebrał od V ice-  
Admirała Thenenard Kommendanta lulontt 
wiadomość, która tam dofzła przez 3. ftat- 
ki z  Korsyki płynące z  niewolnikami f  ran- 

-euzkiemi , d o n o f z ą  on e, ż e  Ao».>s, -.aw*t vv 
zupełney są insurrekcyi przeciw ko 1 . -  
k om ; że w zię li  Fice Reja i innych pryn- 
cypalnych S z e fó w ,  którzy  zoftaną w  sąkła-
. . .  * ł i   L ., ~ Yl nra fZ / / lii 1

no E m igran tów , boiących fię przybyci* 
F ra n cu zó w -

D. 23. Października prowadzono przez 
f i 0,i na 6. w ozach Obrazy i Statuy w  R z y ­
mie zabrane; z  napisem, Buonaparte, victo.ire 
&  Compagnie.



z  Paryża  9. Listopada. Ten Artykuł cał­
kiem i co do słowa wyżęty z  Gazety  

dii Bas Jihiu Nr: 92.

Zurnał Obrońców Gyczyzny  zawiera- 
dzisiay wiadomość urzędow ą następującą.

M inister M orski i Koloniów do Prezydenta  
Lyrektoryatu wykonawczego w -Paryżu d, 16  | 
Mrumaire wieczorem  6. Listopada.

z  W ioch  4. Listopada . - z  Gazety B erlin . 
skiey NiS *40.

Za rzecz pewną twierdzą, ze  D y rek ta ­
ry.at zn o w u  negocyacye pokoju z  deputo­
wanemu Papiezk-ie.mi rozpocznie, i ż e  ma 
uczyn ić  now e p rop ozycye  daleko .bardziey 
umiarkowane iak pierwsze. Miało się to stad 
na mocne przełożenie, które Król N eapo* 
titański uczynił przez sw eg o  Ministra w

O byw atelu  Prezydencie! Spieszę się 
oznaymić D yrektoryatow i w ykonaw czem u 
ż e  listy z Brest pod datą 13. 'Bmmaire ( 3. 
Listopada ) przez Kuryera n a d zw ycz a jn ego  
nadesłane donoszą, ż e  powszechna rewolu- 
c ya  zrobiła się w  .gfrlandyi. Dwa statki 
przyprow adzone do portu przez naszych 
korsarzy, a które niedawno w yp łyn ęły  z  
% Liyerpool, udzieliły tę  ważną nowinę, 
i '  wiadaią one ź e  J,rlandczy.cy opanowali w 
Lublinie 30,000 broni, i  Zbili 10,000 w o y -  
ska Angielskiego., że  miiicye p rzy łącz y ły  
się do insurgentow, i źe  cały kray w  z u p e ł ­
nym iest powstaniu. Zdaie się źe aresztacy.e 
i inne postępki arbitralne Ministrów A n ­
gielskich dały p.owod do tego kroku. Z d r o ­
w i e  i respekt ( podpisano ) Trugnet. W ie ­
le  przyczyn każe pow ątpi wać o tey no w i­
nie.; dwa statki zabrane m ogłyby rów nie 
p o w ied zieć  dzień wypłyn.ienia sw ego z  L i - 
verpool, które leż)' na brzegach Anglij, iak. 
- po wi ed zi ał y  -o inafirrekt-yi $r,lands.ki.ey.. 
O prócz tego Papiery L o n d y ń s k i e  pod datą 
Ą. nic niewzmianiktuą o tym  zdarzen iu .—//—

*  Leydy d. 10. Liftopada. z  teyze Gazety.

Kommiffya ze  21. C z łonków  złożona i 
inaiąca w  zaleceniu u ło ż yć  plan n o w e y  Kon- 
stytucyi,  przyniesie dzisiay Konw encyi Na- 
ród ow ey skutek prac sw oich. -//— Dnia g. 
czytano w  K onw encyi doniesienie bardzo 
niemiłe Kommunikowane przez Kommiffyą 
intereffów Zagranicznych, ż e  Anglicy  za­
brali Eskadrę naszą pod Komendą Admirała 
Lucas, która miała w  zamiarze odebranie 
■Kopu dobrey nadziei. Prezydent . O byw atel
G. D. ftfordehs radził w yd ru kow ać tę no* 
w in ę.  ażeby według żądania Obywatela 
G°vers doszła iak nayprędzey do wiadomo­
ści Narodu, dla pokazania mu, ż e  Z g rom a­
dzenie Narodowe nie tai przed ludem tak 
strat sw oich  iak i korzyści. —«•—

Kommifiye Skarbowa i Jnterefl’ó w  z a ­
granicznych zaczną -niezwłocznie konferen- 
eye z  członkami Deputacyi dla naradzenia się 
w  intereffaeh morskich i  dla obmyślenia nay- 
'skut-ecznieyszych śrzodkow , którychby mo­
żna było ch w y cić  się z o k a z y i t e y  straty i 
zabrania poileflyi naszych w  Jndyach w scho­
dnich; oraz podadzą iak nayprędzey sw oie 
W tey mierze uwagi i zdanie -//- Z  w y ra ­
z ó w  rapportu Angielskiego widać, że  A rtyl-  
ierya z 3,000 ludzi, którzy  w  Golfie na ląd 
wysadzeni byli, ieszcze się Anglikom  w  

ja k  w o łg  n i e ,

D. 22. Paździor: dało -się uczuć w  Fe- 
r a m  i Bologne mocne trzęsienie Ziemi, k tó ­
re poobalało w iele  -kominow, i kilka d om ów  
uszkodziło.

Podług l is tów  -z Linonrny, /Komifiarz 
Saliceiti popłyną! do Korsyki, gdzie ma 
w szystko  urządzić na sposob Francuzki. 

; Grl Bnonaparte ma zamiar iak nayprędzey 
I ztamtąd sprowadzić .kilka tys ięcy  Korsyka- 
I siow, dla powiększenia sw o ie y  Armij. D o  
i Lworno  przybyło  do 8°o Francuzów, k t ó -  
I t y c h  Anglicy na w olność wypuścili.

Armia Papiezka iest w  poruszenitu 
Piszą z  Rzymu, że  14 i 15. Paździer mały 
Korpus jufanteryi, z  lulku oddziałami Ka» 
waleryi i Artyleryi,  poszły  z Rzymu do Ro~ 
m apiet pod rozkazami Pułkownika Ancajani5 
tes Korpus będzie w  drodze p o w ię k s zo n y ,  
Piszą z L'vourno, ź e  Flota Hiszpańska d„ 
ió. Fa-zdzier; znaydowafa aię koło  w y s p y  
d’ Hieres, zamierza ku T u lon ow i.  Admirał 
$  rvis krążył z sw oią  Flotą koło Livóurno~ 
Niecierpliwi ieąteśtny wiedzieć, czv on bę­
dzie c z e k a ł  f loty  hkombinowaney dla w y ­
dania batalij, c z y  t e ż  popłynie do Gibraltaru*

z  Hagi dnia t a  L ift opada z  Gazety Ber-  
linjkiey.

D . ro. t. m. Kotnroifsya w yzn aczo n a  
do zrobienia projektu n o w e y  Koniłytu- 
c y i ,  oddała uroczyście  K onw encyi t e y  
N arodow cy o w o c  sw e y  pracy, ^rezydent 
iey, człow iek podeszłego w iek u , deputowa­
ny z  Pro win cyi F n se  miał z tey  okazyi  m ow ę, 
w  którey w y ło ż y ł  pokrótce w id o k i ,  k tó ­
re  ̂ k ierowały Kommifsarzami, trudności 9 
k tóry  oh musieli unikać, o b a w y  i n ad zie ie-  
które z wielu p o w o d o w  sobie w yftaw iali.  
Prezydent K onw encyi O byw atel  Jordens 
dał mu odpowiedź ltoso wną. Gdy p o tyn j 
zaflępcy Kommifsarzow , w c ią g u  ich pra­
c y  nad K o n fty tu c y ą , mieli odeyść, O b y ­
watel Lublink imieniem w szyllk ich  p o ­
żegnał w  m ow ie sw o ie y  Zgrom adzenie. 
Prezydent odpowiedział mu i p rop on ow ał 
o d ło ż y ć  czytanie proiektu na p rz y sz ły  Po­
niedziałek, zkąd powftały wielkie sp ory ,  
O bywatel van Kaftcele oświadczył, i ż  p »  
przeczytaniu da zdanie sw ó ie  o tym  pro­
jek cie ,  g d y ż  w i d z i ,  źe  się niegruntuie na 
jedności i nierozdzielm-ści Rzeczy pospoli-  
tey: wielu  c z ło n k o w  żądało czytania na- 
tychmiaft, lecz gdy przyszło  do kresek.,, 
odłożono do Poniedziałku,

■Sa



)  105 ( iaasnS'

Z Madrytu d. 14. Października z  teyze  

Gazety.

W  Minifterium naszym w ielkie zaszły  
odmiany ; r. Gałdbgup porzuca w ydział 
Skarbowy i iedżie do Turynu za Ambafsa- 
dora, mieysce po n im - zaiął F. Varela ftii 
ni (ter m p rlk i,  kto'ry będzie miał naftępcę 
Generała Langara Generał Al.varez zo 
ftal Miniftrem W oien n ym , a P. Ałfenza no 
m inow any ieft Viee-Regem do Am eryki.

ż  Sztokolmu d. 4.  Listopada z  teyze Gazety.

Gdy K roi Jmć, w  czasie solennóści d.
i .  Listopada uiepudpisał był leszcze Aare- 
tz fen ia  K ró le w sk ie g o ,  tudzież' A k tu  z ie d n o -  j 
c ze n ia  i b e zp ie c z e ń s tw a  .d 21.  Fćbr; 13. Apr: ! 
^1730 nastaiego, zw oła ł  w ię c  nazaiutiz Asą- 
źą t  i w szystkie  Kollegia do Galery: Zam-
Itow ey, i Ukazał i u te Akta podpisane sw ą  rę 
Ra, które będą wydrukowane, i posłane ba 
szymMinistrum przy Dworach zagranicznych 
T e g o ż  dnia Garnizon tego  Miasta_ wykonał 
K ró lo w i  przysięgę wierności, a Mieszczanie 
darowali R ząd ow i 11,500 T alarów  przezpa- 
czaiąc one na fundusz do opatrzenia i n w a ­

l id o  w.

2; W iednia d. <)■ Lisiopctaś. Z 'Gazety 
B erliń sk i^  Lr: 139*

W ezbranie Adygi i pow odzie  t  tątl 
pochodzące w: Tyrolu wstrzymały opeiacye
Avoiennć GG& jJLiuidouicti*

D onoszą  3 W io t ł*  ż*  General W u rm
s n  znalazł s p o s ó b  uwi adomieni a G e n e r a ł ó w  
ę u o s d m o m h  i Davidovrch ze Msnt.ua. test 
i csz c i  e o pa tr i  o n a na klika Miesięcy, we 
S d k i e  potrzeby, i źe następem me powm - 
- hi-'się oni śpieszy <5 z c zyn no śc ia mi  wmen- 
nemi Grai Feóhlick przybył z  k ik u  batalio­
nami do Tyrolu.

z  Tulonu 29. Października, z  Gazety Berliń- 
skiey Kr: i 39‘

- P r z e z  Statek Hi szpański  doszła w iadp-  
m OŚĆ, ź,e Eskadra Hiszpańska z e  40 z a g h  
-złożona zn ay d ow a ła  się ostatnich dni na w y ­
s o k o ś c i  B ar ce l lony ;  zmi erza  ku Talonowi 
T e  n o w i n ę  miano w  Cette od Kapitana D u ń ­
sk i e g o ,  która się p o t y m  s p ra wd zi ła  gd> z  w i -  . 
d zi an o z  P ort u t e g o  idącą L l c t ę  ^  i
Łu w s c h o d o w i .  List  z Barcellony po d  datą i»i  : 
t.  m. z a w i e r a  w  s o b i e ,  z e  w idz iano k oł o 
K a p u  Gades Eskadrę A n g i e l s k ą  z  7. Ok ę- ! 
t o w  l i n i o w y c h  i 2. fr ega t  z ł oz on ą;  1 ze, E s k a ­
dra. Hi sz pańska szukała l e y  dla wydani a 
tali j .  -.a—

■ % Dunkierki d. 8- Listopada z  teyze Gazety*

P r z y g o t o w a n i a ,  które tu się czyniły  do 
■Wsadzenia' w oyska  na o k r ę t y ,  iuż uskute­
cznione zostały; ale w o ysk a  będące na nich, 
zństaią ieszcze w  porcie, i czekaią tylko na 
w iatr  pom yślny. Dziś rano bardzo był do 
bry wiatr dla płynienia do Angiij;,dokąd iak 
mniemały projektow ane było w y lą d o w a ­

nie; w s z e l a k o  te w o y s k a  dla i aki eyś  przy* 
c z y n y  nie w y p ł y n ę ł y .  Zn ay dui e  się 16. -pi ze* 
w o z o w y c h  " s t a t k ó w ,  i k o ł o  40 K o r w e t ,  
po wi auai ą,  ale trudno iest  de wi er zen ia ,  z e  
się na nich znaydui e 10,002 l udzi .  C o k o l w i e k  
bądź,  handel ’ bardzo w i e l e  szk od ui e  z  p r z y ­
c z y n y  t r w a i ą c e g o  dotąd Atnbargó.

Z Mediolanu 28- Października, * Gazety 
Berlinjkiey Ftan:. Kro. ,140.

Generał  B itu  n a p a rte  w y j e c h a ł  z  M o d e n y . 
22.  p r zc i e źd z ai  pr zez  Bulon ą, a 23. p r ze z  Fe* 
rare. W  w i e c z ó r  p r z y b y c i a  iego.- do Bo- 
lonij w y f t a w i o n o  d r z e w o  w o l n o ś c i ,  i oe> 
nat w vd a ł  rozkaz- ,  a z eb y znak ten respe* 
k t o w a n o ,  p r z e f t ę p c o w  zaś karać lako pr a­
w a z n i e w a ż a j ą c y c h .  N oc  z  okazy:,  uadei 
w i e l k i e g o  żapiCu. ludu nieco nj.esuok.oyn,‘| 
bvła.  S t r a i ’ do- czuwani a ną'hez.6iecz ń i t w ó  
publ iczne pr ze zn ac z on a ; o-dwie s p o k o y -  
h o ś ć  po wróc i ł a.  Generał  /Lń-.. 'pcii te u i U  
siał w y d a ć  prokłasnaeią lud uśmi erz  mącą. 
K on fs der ac ya  z  tey f tr ony Rzeki  p p  i uz 
Się. r o z ł ą c z y ł a  , udekre.to w a w s z y  mkafsO wa-  
nie w s z y f i k k f t  p r z y w i l e j ó w  sz l ache ct wa,  
i praw f e u d a l n y c h , W y d a w s z y  uakoui ec  
Manifeff  do cai> ch *Wtoch , oz na y m ul ąc y , 

j że intency.a n o w e y  R z e c z y p o s p o l i t e  V ' -
ż y ć  w  s p o k o y n o ś c i  i z g o d ż i e  . że- w-: ■ : 
kieihi  swc-aii yą&adami > wyzn-. iczyia .u.--- 
oso b no  Deptiraćy:| . do Milana na o g i os .z, 
iiie n o w e y  rLotifederaćyi. T e  zgr-.-m u ł z e ­
nie ma się z n o w u  z ł ą c z y ć :  vv R e g g i o  24 
pecetpbra:  Ij ioriiiyry U > ai.inteyinr K.,- n- 
rni fsyą W o y l k o w ą ,  -*lo nay bu i z iey  nią 
Sobie zaie: o e uO.rganisowa.i - b 

; wr.etrZjiiey, i u - c n i i o u  ar.i it-gioiV.t PG* 
j c t i óuol i  ...rr t  y  i U- impatui fkoadoiąćego ftęy
| j edni  k o h o r t  a z samych
| ż ł o ż  >hą bedzre. —r— N i e ,ieft 10k . - y żd:,ie 
1 zamiarem Ronicinij p r z y ł ą c ż y ć - . s i ę  do t e y  
( KorjfederScyi  ani t eż  z amysł e m Generała 
I Buonapartr  i Rzą du  F r a n c u z k i u g o , te ie- 
, s z c z e  P r o w i h c y ą  P ap i e ż o w i  opibier «ć.-o--—

Generał Bńorióparte p o czy n iw sz y  dyspo­
zycye ęh> wyiśda Woy tle. na wzię. ie w tyi.f* 
ses^-ę .Korsyki, udał się iak mówią ku Oko- 
lićoin Msutuy \Jerohy,  dla dania oidynau- 
sciw przeciwko dwóul i^uftryackim Armiom, 
które fię zbliźaifp ^

Z G enuy  18, P a ź d z ie r n ik a  z  te y z e  G a z e ty .

Po oftatnich wiadomościach od Mini- 
ftra Rzep!tey z Paryża, zdawało fię, że rie- 
gocyacye ze wfzyftkim zerwane zof taly, i 
źe j u ż  nie bedzie i wzmianki o pokoiu. Ra­
ptowne to doniesienie (prawiło nieukonteu- 
towanie powfzechne A l e  dziwnie to wfzyft- 

j kich ucieszyło, gdy dziś rano przez  Ku- 
| ryera eztraórdynaryinego dowiedziano fię j 
j że traktat jeft podpisany, i że nawet żadne- 
1 gd z  artykułów nie odmieniano, które 
i zawierzeniem negócyacyi , przyjęte były.^D 
i kondycyach tego traktatu z niepewnością je- 
l fzcze gadaia. Jedni myślą, źeFrancya gwaran*
|  towała terazniev:żą. Konftyiuicyą Rzęczypo-. 
“ spoliteyj drudzy zaś aa lepiźycii fuRdamen- 

tach rozumieią , źe ta gwaraneya; pofsesyow 
fig tylko tyczy.  Jutro będzie Selśya Rady 
mnieyfżey: zapewne względem fatyfiteaćfl 
traktatu^
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Wzmocnienia Armii d' Arena  dla
2 Tortony w y c h o d ź  f °  ey: tZ?fte ba‘"d z« 
a»nych \V o yik o w vch  p o S b T  *

Ź *rc£burg 14. Liftopada,

*  3 ' L isto p a d a  a  Gazety Humhw*
s k ie y  A r :  - igśp

opuścili. Wcfyska ® ,morze ś f^ d ziś i i iB e  
sziy .  w y s o s n  Jifim >z  wy-.
P orU -F era ja  h c  Ctek P7* *  Karnizoni> vv 
p rzy jdzie  L  » *  £ *  c z y
ską pod- admirałem L a  J r r i l  $ AH lszPań-
p o d  A d m ira łem  Jfferv\- i £a • U g i e M ą  
N tz k o  L w o rn o .  P :« ' ' ' ? r a ' s ! ?  * n a y d n ie
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g g *  £  o £ i L . l ^ madźenie . 2a2*il fto-
(^oirr/ i^bgy dg FGFÓbtwk mf - vąs f>rezydcnt 
p u ta c y ą  do powitani ■> • ’ vvy słano De-
k td ra d  i o P u S a s;?  j n z.aPr‘f « B i a  JCMci,

,Cf a r ( h v o  jchfiiośd z a d o w i /  ^ g t ó e  
pfp u tacya  p o \ v r d c iw \ y - ł  V  ' D  l l i
izbw MagUatow, a poty2 r Sl ' 'a' 'T w
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Woyska, kto^ ’ P J"ewaz ma,ą tam io.ooo 

C czf sto przez św ieże polki

, w pbecneści bfancuir » Jł'J~
sięg? ;. i prop ozycye  od tronu ° !  Pr z Y- 
13 w  Niedzielę /  r? nJ* p y t a n o .  D«
łowawania r pki p j 2 ,, . 1 Sfcany do poca- 
szczeni. IX f f  b>’ ,i P ^ yp u -
prawiła s ię ,  na k fn rp WU«. n 'Va 3e-vmu od- 
J o z e f ,  A ^ - x o »



G enerał Buonaparte najtępui.ącą wydał ode­
zw ę do Obywatelom M iafla  Bulugue w głó- 
wuey Kw aterze Bologne 28. Pendemiaire 
(  19. Października  ] z  Gazety Hamb: pod 

Nrem  184.

W  ch odzie  do w afzego  Miafta, z ukon­
tentowaniem widziałem entuzyazm  wfay- 
iikich O b yw ate io w , i ftałe ich przediię- 
w z ię c ie  otrzymania w olności.  Konftycu- 
cya i Gwardya wafza Narodowa, będą wie- 
z w łó c z n ie  uftanowione: lecz nie miłą dla 
mnie byłą rzeczą, w idzieć  fw y wolg niektó- 
rych ludzi, niegodnych imienia Bolończy­
k o w .  Lud w o ln y  fzanuie ofoby i włafność. 
Niefzą-d ciągnie za tobą w o y n ę  dom ową i 
w fzyftkie! klgfki publiczne. Nienawidzę i 
cierpieć nie mogę z ło c z y ń c ó w ,  zab o ycow  i 
Nierząd w prowadzających. Jak ty lk o  który  
z  Ż o łn ierzy  podmoią Kommen<ą będących 
dopuści lię rabunku, zaraz by ws rozftrzela- 
n y, podobney karze, i ci podlegać będą,
k tó r z y  pfuiąc porządek fpołeczrości, na hań­
bę i niefzczęscre świata ży ią ,  O b vw ateie  
Bolonfcy! ieżeli chcecie zasłusyć na fzacu- 
nek Rpltey Francufkiey, i aby lię ona przy­
kładała do w afzego  uszczęśliwienia; jeżeli 
chcecie abym hę łzczycii  tą pizyiaźnią któ­
rą  mi okazuiecie; w ypędźcie  z aonriędzy was 
ta k o w y c h  z ło czyń ców ,,  i ażeby żaden, za 
fw o ie  zdanie, prześladowanym’ niebył. Ni­
k o g o  arefztow ac nie należy," tylko na mocy 
prawa, a fzczegó ln iey  itaraycie fię, aby wła- 
lńość była fzanowaną, [ podpifano ] Buoua- 
parte.

z  Frańkfortu 9, Pozdziernika.

Jeden z nafzych publicznych papierów 
donoii, że  Minifter Auftryacki przy  Cyrkule 
Szwab/kim oddał zgrom adzoney Radzie C y r­
kułu, lift- Celarza, w którym lię mocno uża­
la na pokoy, k tóry  X ię ftw o  IPftrtemberllue, 
Rlargrabftwo de Bcia.de, i cały-Cyrkuł Szw ab- 

Jki z  Rzecz-pofpolitą Francufką oddzielnie 
zawarli.

Pomiino w ie lk iey  nadziei pokoiti, k tó ­
ra od dnia do dnia c o ra z  w ięcey  nabierała po- 
dobieńftwa do prawdy, dom Aujtryacki iak 
nayftrafznieyfze d ofzóftey  kampanii czyn i 
przygotow ania. Jeft rzeczą  pewną, że  obie 
Reńfkie Armie wzm ocnione będą roo,ooo. 
W oylka, które iuż tym końcem w  C-'.echach 
i A uflryi o porząiza ią . T e  W oylk a  będą 
przez ciąg teraźnieyfsey zimy w  Frcinkonij 
kwaterowane, w IPbrtzburg  i Bamberg w iel­
kie zakladaią magazyny, —n—

z  Stuttgard  11. Listopada, z  Gazety B er-
liński ey Francuzki ey Nr: 140.
Przechodzi, teraz przez S z w a b ią  zna­

czne Korpus w o y lk a  Auftryackiego, L id z ie  
na w  zmocnienie armiy w yższego Renu, armia 
zaś niższego Renu Zoltanie fukkurfowaną 
14, Tyfiącami św ieżeg o  W oylk *,  które 
w krótce ilu. Frankónij weydą. Armia Pana 
d’ A h in z i  w ięcey 30. Tyliącami od dw óch 
Mielięcy zaftała pow iękiżoną; oftatnie zaś 
lifty z [Pieśnią  donofzą, że fame IPęgry do
100,000. Rekruta Cefarzowi dadzą.


